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Dziś św EuzeDjusza. 
Jutro św Łazarza B,

i t A m y .
T E A T k  W IE L K I: Dziś teatr nie­

czynny. Jutro „Baron Cygański *.
TE A TR  NARODOM Y; Dziś „Cyd“ 

Jutro . w środę „Przepióreczka". W7 
próbacn w reżyserji L. Solsk‘ego 
„W ielki Fryderyk".

TE VTR PO LSK I: Dziś i jutro o 
statnrt dwa razy „Kres wędrówki *. 
W  połowie tygodnia premjera „Zbu­
rzenie Jerozolimy" Konczyńskii go.

T E a TR  N O W Y : Dziś ostatnie 
przedstawienie, komedji PawiiKow- 
'lriej „Powrót mamy". W e wtorek 
premjera „Był sobie więzień" Anou­
ilha.

TE A TR  LE TN I: Dziś „Muzyka na 
ulicy". Wtorek i środa „Przedziwny 
stop" W  końcu tygodnia premjera 
komedji „Codziennie o 5-ej" ze Smo- 
sarsi a, Gellówną, Różańską. Gr; bow 
akiiu Orw em, Wtsołowskun, tlny- 
dzińskim, Karczewskim, Małkowskim 
1 Zejdowskim.

TE  lTP M A Ł Y : Dziś po raz T2-g? 
komedja Shaw*a „Żołnierz i boha*or".

STOŁECZNY TE ATR  P O W S Z : 
Jo ero we wtorek o godz. 4-ej i 7-ej 
„Popychadlo" przy ul. Elbląskiej 51.

T F A T R  ATENETTM: Dziś i jutro 
weooła groteska Hem ara (według 
N estn y ‘a ) „ I  rójki hultajskiej" 
udziałem S. Jaracza, w reżyserji 
Perz ano w-skie j.

TE  IT R  K IM E R A L N Y : Dziś i ju 
ro „Sash.dka" Jaroszyńskiego, z 

Mazaretcowna i  Adwentowiczem 
rolach głównych.

T E A TR  M ALIC K IEJ (Karowa 
181: Dziś f jutro „C ień" Nieod< mie- 
go z Malicka, Ankwiczówną, Sawa- 
itera 1 Kwiatkowskim.

CYRULIK WARSZAWSKI: Aktual­
ia  satyr* ,J .  ptredzialkie-n". Co­
dzienne dwa przedstawienia o godz. 
7.15 i 9.45 w ;ecz.

W IE L K A  REW JA (Karowa 18): 
Dziś i codziennie komedja muzycz­
na Beraauera 1 Oesterreichera „Mi- 
niur»r  i d. isou i" z H Ordonówną i 
A. Fertnerem.

TE ATR  HOLLYW OOD: Codzlen- 
ie rewja „Warszawa— Nowy Jork". 

PocŁ 7 15 i 9.30. W  niedziele i świę­
ta 6,15 i 8.15.

CYRK STANTEW SK IC H : Dziś i 
codziennie o godz. 8.15 wiecz. nowy 
program. We wtorki, środy i nie­
dziele o 4 30 i 8.15.

f- JESZCZE TYLK O  3 DNI

Grać będzie teatr „W ielka rewja" 
wosołą i melodyjną Kom. muz. „Pan 
m.nister i dessous w doskonałej ob­
sadzie z Ordonką, Dąbrowska, Fert- 
'•erem Symem Sempolińskim Regro 
i  in.

Powodzenie te] kemedji świadczy. 
I "  dobra sztnka dobrze obsadzona i 
dobrze za Tran a, mimo kryzysu i cież 
k.ch czasów będzie miała zawsze pu­
bliczność

W peł.mch próbach następna prem 
Jura HenkI Ordonówny, wielka se^sa 
cja „widowisko nr 1".

W  bramie na liście lokatorow wid­
nieje pożółkła, zakurzona karteczka 
z wyblakłymi napisem ,,pracown'a 
kwiatów".

Ogarnia mn;e ciekawość: jakie też 
może być położenie materjalne pra-

3 C J.7LA
ACRON: „Człowiek dwóch świa­

tów* i ,,10-ciu z Pawiaka".
A D R IA : „Szkarłatny kwiat". 
A N T IN E A : „Bezbozne dziewczę"

i „Miasto Cudów".
AS : „Pieśń Kozaka" i „Fup i Flap 

nie chcą pracować*.
AM OR: „Im itacja Życia" i „Blond 

Vcnus“ .
A P O IL O : „Ostatni Posterunek". 
B A ŁTY K : „Anna Karenina". 
C A P ITA L : ..Jaśnie Pan Szofer". 
CA SINO ' „Burza r.ad światem". 
COLOSSEĆM (D uże): „Sześć lat 

miłości".
COLOSSEUM (M A Ł A  S A L A l: 

„Uśmiech szczęścia" i „Człowiek z 
Doliny tsmierei*

CORSO: „Niebezpieczna piękność 
i rewja.

E L ITE : „Nędznicy" i „Paryż w
ogniu".

F R a : „Epizod" i dodatki. 
E U R O PA ; „Piekło".

F A M A : „Najpiękniejszy dzień me 
go życn "

BTI.HARMONJA; „Gabinet rigu r 
Woskowych".

PLORIDA: „Teraz i zawsze* oraz 
„Nann"

FORUM : „N a  dnie oceanu" i „Żo­
na z ogłoszenia".

HFJ.JOS: „Dwie Joasie" i iod. 
IT A L IA : „śpiew, całus i dziewczy- 

na" i W Kastv'ijskim Ogródku".
KO M ETA: „Niedokończona nym fon 

ja" i rewja 
K IN O TE  ATR M IEJSKI: „Ostat­

nia nerenada".
LD X : „ Amok" 1 „Przyjaciele i ko­

chankowie".
LOS: „Człowiek o 100 mazkach". 

M ASK A : „Miłość Fraulein Doktór" 
„Tańczoca Wenus**.

1MEST1C: „Lyktator"
MARC: „Maia Mateczka" i dod. 
MEW A; „Czerwona Dama" i „U r- 

wia z Wiednia".
MUCHA: „Fan: nie chce dziecka"

I „Ludzie za kratkami".
NO W A TOM BOLA: „Idziemy po 

szrzrźcie" i „Roześmiane oczy".
OKO PR A S K IE ; „W yprawy krzy­

żowe"
P A N ; . Chińakie Morze*.
PAR. ŚW. AN D RZFJA : „Dwa ob- 

licza" i „12 krzeseł".
P E T IT  TP .IAN O N : „Wesoła W der­

ka i „Dobra wróżka” .
PO PU LA R N Y- „Now i Ludne", „O 

statui sygnał" i rewia.
■“ RAG A: „Vanessa“  i -ewja.
RA F. „W ysp* Skarbów*.
R F N A : „Antek Policmajster" i

dodatki.
RlALTO: „Zaczęło się od pocałun­

ku-.
R O \ Y  „Pat * Patachon". 
STY I-ióW Y: „Kochaj tylko mnie". 
■SrTVKS: „Szanghaj" i rewja. 
SOKÓŁ: „SsJ* Sing" i „Noc kar­

nawałowa".
ŚWI A T .  Mężowie do wyboru* i 

„Przedmieście*.
TO N : „S ing Sing".
UC IECH A: „Tygrys Pacyfiku". 
U N JA : „Człowiek z Doliny śmier 

c;“  i rewja.

raO-OMTYZAKŁADPKZYRODOlErZHŚCZY „ K U W I T
swiatłoleczmctwo

AL. iJUCHA 8 
te le fon  9-58-69

• Elektroleczmctwo —  Wodoleczr ietwo. Zakład czyn­
ny od godz. 10— 13 i od 16— 30.

C z t e r y  p r e m j e r y  w  j e d n y m  t y g o d n i u

(„B y ł  sotoe więzień", „Zburzenie JerozoMmw‘% 
„W ie lk i F r y d e r y k * ' i „Codziennie o 5 -e j“ )

W  najbliższym tyg dniu prTedświątecrrym odbędą się cztery premje­
ry w teatrach T. K. K. T.

I tak we w+orek 17 gru d ''a  Teatr Nowy -wystawia w reżyserji A. 
Węgierki, w  dekoracjach Z. Węgierkowej sztukę młodego pisarza fran­
cuskiego J. Arouilh ‘a „Był sobie więzień • w przekładzie M. Serkowskiej 
z Ćwiklińską, Maszymkim (ty t.), Z Chmielewskim, Zniczem, Krzewiń­
skim Nakoneczną, Buknjemską, Michalskim : innymi. Komedja ta .saty­
rycznie ujmu.ie konflikt miedzy dusza odrodzonego „przestępcy*- a za­
kłamaniem jego „uczciwego" otoczenia.

W  połowie tygodnia w Teatrze Polskim premjera „Zburzenie Jero­
zolimy" Tadeusza Konczyńskiego w reżyserji E. Wiercińskiego 5 w ob­
sadzie; Junosza - Stepowski, Węgrzyn. Pancewiczowa i Samborski w 
rolach głównych, inr.e ro!e: Buszyński, Frenkiel. Damięcki, Solarski, Bar 
szczewska, Brodniewicz, Wyrzykowski, Norski i inni. Dekoracje St. Śli­
wińskiego.

W  końcu tygodnia odbędą się n  wmeż prtm jery w Teatrze Narodo­
wym j IiOtnim.

Teatr Narodow- wystawia „W ielkiego Fryderyka" Nowaczyńskiego 
w opracowaniu tekstu i reżyserji Ludwika Solskiego, który odtworzy po­
stać tytumwą, podziwianą od ćwierćwieku w jego interpr --acji przei pu­
bliczność polską, a ostatnio przed miesiącem v teatrze lwowskim dyr. 
Horzycy. Tnne role: BrydzińsM. Leszn-j-r.sk', Różycki, Stanisławski, Do­
miniak,’ Chmaakowskr, Łuszczewski, Pawłowski, T. Chmielewski, Milecki, 
Wroncki i inni. Trzy roie kobiece: Lotterowa, Świerczewska i Żeńska. 
Deko-acje St. Jarockięgo.

Wreszcie Teat- Letni przygotowuje świetna lekką komedję Hen 
neąuina i \ ebern „Codziennie o 5-ej*- w reż. E. Chaberskiego w doskuna 
lej obsadzie ze Smosors o, Geilówna, Różańską. Gr lbow-kim, OrwMem. 
Wesołowskim, ITnydzińskim, Karczewskim, Matkowskim i Zejdowskim.

cowid sztucznych kwiatów w  dzi­
siejszych, Krę zysowych czasach, gay 
ludziom brakuje na chleb, mydło czy 
węgiel ? Kto wogóle kupuje kwiaty 
— luksusowe, zbędne cacka z tiulu i 
błyszczącego _ksamitu ? Żałosne re­
kwizyty lepszych czasów w  postaci 
zmiętych, jedwabnych róż czy prze­
siąkniętych wonią naftaliny tulipa­
nów spoczywają pewnie zapomniane 
w kufrach i szafach wielu domów. 
Na kwiaty —  wyraz wykwintu, poe 
zji, symbol jaśniejszej strony życia 
niema dziś miejsca...
PO 4C LATACH  —  BANKRUCTW O

Dozorca wskazu je drzw i n ie­
chętnym  ruchem ręki Tu  Kuchen 
ne, ubogie w e jśc ie  z podwórza, na 
parterze. Przedpokój ciemny, za­
w alony gratam i. M aleńki pokoik 
ośw ietla  chybotliw y błyak n a fto ­
w e j lam pki; staruszka o białych 
w łosach podnosi się z godnością 
na pow itan ie.

—  Czy pani prow adzi pracow ­
nię kw ia tów ?

—  Frow adziłam , prowadziłam ... 
p rostu je m elancholijn ie starusz­
ka. 40 lat m iałam  tę pracownię, 
24 panny były, ho ! Po lsk ie  kw ia­
ciark i s iynę ly  p rzecież w  św ie c v  
jako najlepsze. P rz rd  w ojną w y ­
syłałam  kw ia ty  do Rosji, zagra­
nicę. Po  w o jn ie  było coraz gorze j 
i musiałam teraz ostateczn ie pra­
cownię zamknąć.

i—  C zyż nikt ju ż  nie kupuje 
k w ia tów ’

—  Ekspurt du R os ji —  głów ne­
go odb iorcy ze zrozum iałych 
w zg lędów  ustał zupełnie. A  w 
W a i szaw ie coraz ciężej, coraz 
trudn iej o p ien iądz i k lientów . 
Konkurencja żydowska i nadm ier 
ne podatki dokonały reszty. Sprze 
dałam ta łe  urządzenie pracowni 
za grosze, panienki rozjecha ły  się 
p o ‘ p row in c ji, a  ja  ży ję  z  łaski 
rodziny,

Co tu dużo m ów ić —  kw iaciar 
stwo zam iera zupełnie. D aw n iej 
niemal w  każdym domu na W spół 
nej. K rucze j, M arszałkowskiej by­
ły pracow n ie —  w szystk ie m ia­
ły  pracy huk, n ie potrzebow ały o- 
baw iać się konkurencji. D ziś  w ięk  
szych, chrześcijańsk ich  pracow ni 
je s t za ledw ie  L ilka  w  całej W a r­
szaw ie, a tak ie pokątne, p racu ją ­
ce cichaczem , by nie p łacić  zabój 
czych podatków są w  ostatecznej 
nędzy. N ietrudno zresztą  spraw­
dzić,

Staruszka poda je m i 2 adresy: 
kw iaciark i pokątnej, oraz w łaśc i­
c ie lk i na jw iększej w śródm ieściu 
w ytw órn i.

W ŚRÓ D  RÓŻ A L E  N IE  PO  RÓ­
ŻACH ...

Udaję się n a jp ie rw  do te j p ierw  
szej. Izdebka lilipucia  na IV  p ię­
trze, m iedzy kuchnią, łóżkiem  a 
stołem  niema gdzie się ruszyć. N a  
łóżku siedzi w  kuchni pensjonar­
ka i uczy się, T r z v  starsze kobie­
ty  i blada, wątła dziewczynka sie­
dzą p rzy  stole zarzuconym  różo- 
w em i skrawkam i bibułki.

N ie  chcą rozm aw iać Ś lin ią  po­

czern iałe palce, grzanym  w  og­
niu drutem form ują płatk i drob­
nych różyczek. K not syczy i w y­
dziela nieznośny swąd, robota i- 
dzie powoli, żmudnie, aż oczy bo­
lą od patrzen ia na tę m ozolną dłu 
baninę.

Różyczki układa się w girland- 
ki. C zy długo robi się taką ga łąz­
kę? Lakoniczna odpow iedź: dłu­
go. —  A  po ile  się sprzedaje i 
gd zie?  —  Po  20 gr., po 10 i po 5 
także —  ile  kto da . Sprzedaje się 
na ulicy, za Żelazną Bramą, na 
Kercelaku.

—  To  p rzecież nie opłaci s ię ? ! 
Obojętne, zrezygnow ane wzrusze­
nie ram ion. Pew nie, że nie.

—  M oże w ięc  lep ie j byłoby ro­
bić kw iaty dc sukien, zam iast b i­
bułkowych ?

—  H i, —  lep ie j. A le  na mater- 
ja ł p ien iędzy niema, żeby w y ło ­
żyć. Bibułka tańsza.

N iem a co tu m ów ić o podat­
kach, kosztach -handlowych, obro­
tach, zyskach Dość popatrzeć.

ARTY7M NIE POPŁACA
W  dużej, e leganckiej w ytw órn i 

kw iatów  na Chm ielnej je s t oczy­
w iście zupełnie inaczej. Ładny, d i  
ży pokój, p iram idy pudeł, w  któ­
rych leżą posegregowane w  po­
rządku kw iaty. N a  stole —  cudów 
ne okazy lB jowych, strzępionych 
orchidei, różowych goździków , 
srebrzystych  kam elji, drżącej, de­

likatnej m imozy. A rtys tyczn e  cu­
da, m istern ie wypracowane, jak

31 A  fi 3 O
Pomeazialek i6 graania 1935 r.

6.30 „K itoy  ranne..." 6.34 Gimna­
styk,'. 6,50 Muzyka (pł.). W przerwie 
o godz. 7.20: Dzien, po i, 7.50 Pro- 
gram na dz. bież. 7.55 „Pan, intorm/’ 

11.57 óygna" czasu. 12.00 Hejnał z 
Wieży Marjackiej w Krakowie. 12.03 
Dzien połudn 12.15 Koncert (p ł.). a  
Adam Uv ertura do .fp „Gaybym Dy; 
królem” ; F. Liszt: Rapsodja I I ,  C l 
YeDussy: Ognie sztuczne —  (Mar tel 

Ciampi — ionepj. J. Sibelius: Fin-
lanaja —  poemat :>■ mfon.:zny, H. 
berlioz: Dwie arje z Ili -netu op „T fen­
ianie w r . a r t a g in iL .  van Beetho- 
ven — Kreisler: Roncr-o, |. Olucl: — 
Kreisler: Meiodja —  (Yelli d‘Aranyj —

żywe, p raw dziw e kw iaty. K lien tk i j skrzypce); A Luigini: Balet egipski: 
grzeb ią  w  tych  skarbach dowoli, Ch. Gounod: Wstęp do op. „Faust” , 
przym ierzają, naradzają  się. Do E ‘ drtr łv -£°:
bronzowego kostjumu —  najle­
p ie j kam elje z rdzaw ego zamszu 
Do sza firow ej, aksamitnej sukni 
—  roża ze srebrnej lam y i t. d. i 
t. d.

—  Jak idzie  in teres —  pytam  
w łaścic ie lk i — ■ w idzę że jes t 
ruch ?

—  G, to tylko pozornie. W ie le  
pań przeb iera  m c n ie kupując, in 
ne ta rgu ją  się do upadłego i 
sprzedaje się n iem al bez zysku 
D aw niej zarab iało się na kw ia­
tach do 35 proc., dziś zyski nie 
przekracza ją  10 —  15 proc. Sezor
trw a  za ledw ie 3 m ies iące : gru ­

dzień, styczeń, lu ty ; czasem kró­
ciutki okres na w iosnę, jeś li kw ia 
ty  do sukien i Kostjumów sporto­
wych są modne. Potem  ju ż m art­
wa cisza.

Trzym am y się g łów n ie 45 -let­
n ią tradyc ją  naszej pracowni i 
tem, ie  w yrab iam y kw ia ty  istotn ie 
artystyczn ie  —  tandeta nalew* 
kowska nie w ytrzym u je  w  porów ­
naniu z niem i żadnej krytyki. A - 
le ciężko je s t bardzo, barazo... 
P racu je  się jeszcze, bo trzeba coś 
roDić, bo kocha się ten zawód. A - 
le o opłacalności niema mowy.

(a . o )

W A R S Z A W S K I E

T O W A R Z Y S T W O

U B E Z P I E C Z E Ń
8 P Ó C K .A  A K C f I N A

CJmi R.Y -'.7AKSZAW A, IASNA 4, TEL 556-50.

FOK ZAL.

1 3  7 0

Z A W IE R A  

o  <J

U B E Z P IE C Z E N IA :

o g n i a

o ć  k r ’ d z i e ż y  z  w ła m a n ie m  
i  r a b u n k u

i i . i n s p c r ł ń w  i « k o w v c L  
i m orskich

od  g ra d o b ic ia

c h Ł m a g e  — o d  r k u lk ć  w  
g rze rw y  w  ruchu p rzeas i^ -
siorstw o * ogn ia

o r a t
c z e ń

p o w o a u

p i o w o d z l  d z i a ł  u b e z p i e *  
p o ś r w d n l c h  ( r e a u e k u r a c j a ) .

O D D Z IA ŁY . B IA ŁY S T O K , O D Y M A , UATOW1CE. 
K KAK  O W . L W Ó W , LÓ D Ż . P O Z N A Ń , W IL N O .

S z y b k a  i  s o l i d n a  l i k w i d a c j a  s z k ó d  
N a t y c h m i a s t o w a  w y p i a t a  o d r z k o d o w a n

PAJMILSZY DO0.5.BEK in
N A J & W I A Z D K E .!!

U W A G A :  Do każdego api ratu do­
daje się cenny upominek 

O i  1 G W  A Z D K O W Y  B O B

*<■ "  P H I L I P S  M D J 0  m r J 1 0 S K 0 S  R A D J O
1 8 --IG R I& M  i K f M E O J S K I  M a is z & tk o w sk a  1311

poleca na

Toruński Mlrn Parowy

Leopsifl ilftiilsi
Gddziaf w Warstawie

Święta
N a jw y ż s z e  ga tu nk i 

mqkf w  o ryg in a ln em  

o p a k o w a n iu

p o  1 0 , 5 i 2 ,5  k g .

Ź ą d a jc ie  
w e  w s z y s t k ic h

składach spożywczo-kolanjalnych
T O W A R Z Y S T W O  

U E E Z P I E Z E N » P  O  R  T «
SPÓŁKA AKCYJNA

C E N T R A L A - W A R S Z A W A
KRAK.-PRZEDM IEŚCIE Nr. 5&.

TELEFON Ni. 555-34.

D Z I A Ł Y  U B E Z P I E C Z E Ń  
O G N IO W Y  K K A D Z IE Z O W  ' i o  TR A N S PO R ­
T O W Y  O D P O W IE D Z IA L N O Ś C I C Y W IL N Z J  
N IE S Z C Z Ę Ś L IW Y C H  W Y P A D K Ó W  A 'J T Q - 
C A G C G  M A S Z Y N O W Y  I  G K A D O  W T .

CIESZYN, KATOWICE, KF^KÓW, LWÓW, LÓDŻ, POZNAN I V/I*NO 
8IENTURY WE W SZYSTKICH M IASTAC;. I -E C / Y .  OSPOLnEj’

mm m i Mfciiiii

PO CENACH SPECJAL­
NIE ż ) U O H Y ( k

15.15 Wiad c eksporcie. 15.20 Prze 
gląd giełdowy. 15.30 „Panna Toia 
śpiewa ” : Piosenki w  wyk. cJ Mau- 
kiewicrówny. Przy fprtep. Wł. Szpil- 
man. 1600 J.ekcja ęz. niem. —  lektor 
tir Jan Piprek. 16.15 Konc. w wyk. 
Zfspoiu Balałajkoy/ego A. Stanisław­
skiego, 16.45 .Włamanie” —  skecz 
Kaia. 17.00 „Kobieta w walce z gruź­
licą” —  pogad — wygi. dr. J. Mine- 
wiczówna. 17.15 ..Ahnuta ;poezji“ : 
Wiersze J Iwaszkiewicza, w wyk. J. 
Kfcasena. 17.20 Recital śpiewamy J. 
Gaczyńskiego (baryton), przy fortep* 
prof. Wł, Raczkowski (z  Poznania). 
17.45 cTegoroatm aureci nagrody No 
bla w  dziedzinie fizyk: i chtmji”  — 
odczyt —  wygł. dr. K. Maślankiewici 
(z  K-akowaj. 17155 E. M. Weber- 
Trio op. 33 na fłei, wiolenczelę : for- 
tep. (z  W ilna). 18.25 „Te 4“ śpiewają 
dziś dla dzieci” , (aud. sł. muz.) 18.40 
„Życie kult. i art. stolicy” . 11.45 Pro­
gram na dz. nast. 18. 55 Skrzynka 
roln.” — ir.ż. W . Tarkowski. 19.05 
Konc reki. 19-35 Wiać. sport. 19.o0 
Pogad. aktualna. 20.00 Aud. żolr. 
ska p. t. ,,Pa!' s:ę” — J. Jatem - Mir 
skiego, z muzyka K. Lewickiego. 20.30
„s k r z y d l a c i  Lis t o n o s z e  - p o c z
TOWE GOŁĘBIE” —  TRa NSM iSJA 
Z GOŁĘBNIKA (Z  W ILN J ). 2G.-i5 
Dzien. w''ecz. 70 55 „Obrazai z Polski 
współcz.” . 21.00 Konc. muzyki podha- 
lańskiei. St. Mierczynski: Suita pooha 
Icńska w wykonaniu Crk. P. IR nod 
dyr. Józefa Ozimińsklego. Sześć pie­
śń! góralskich w oprać St. Mierczyj- 
slcego na kwartet wonalny —  wyko­
nają: H. Azarewicz, M. Maklakiewicz- 
Szaiinska, Z. Gabryelli i T . Skoniecz 
i:a - Czern:ci<a:

Fi Janicku Janickh,
Ej Krywaniu, Krywaniu wysoki,
Zaśpiewaj slowinie.
Ej kiedyś ty tak za ranom,
Pocicż chłopcy, pocież zbiiac,
Sosnowitńskic dereweczko.

Taniec góralski- Trio St. ftlierczyń*
skiego na skrzypce, altówkę 1 Wio len- 
czeię wyk. Czlonlcowie Ork. P. R. 21.JO 
Wieczór lit.: „Przyroda w  twórczości 
lana Kasprowicza” (V-ta audycja xa- 
sprowiczowska) w o prac, dr. S. Pa- 
„će (z Poznar.ia). 22.00 Konc. Symf.: 
Wyk.: Ork. P P ood dyr. O Fitelber­
ga i Zb. Drzewiecki (loriepian). J, El­
sner: Uwenura ao op. „Król t okieiek" 
— wyk. ork. F. Lessel: Koncert na foi 
tepian z tow. ork —  wyk. Z t. "ze -  
wieclfi. St. Moniuszko; Bajka, VL Kai- 
•owicz: Ep zod na maskaradzie (do 
kończył 1 zinslr. G. Fitelberg) — wyk, 
ork. 23 00 Wiad. meteor, dia xorr.
lotn 23.05 Muz. tan.

Wtorek, 17 grudnia 1935 r. 1
6.30 „Kiedy ranne...” 6.34 Gimna­

styka 6.50 Muzyka (pl.). V 7 pr erwie 
o godz. 7.20: Dzienni', por. 7.50 Pro­
gram na dz. bież, 7.55 „Parę inform. 
8.00 Aud. dia szkól.

11 57 Sygna* czasu. 1200 Hejrał z 
Wieży .Mariackiej w Krakowie. 12.03
Dz cn. noludn. 12.15 Aud. dla szkół
(dia dzieci młodszych): ...Śpiewamy 
kolendy” popi1, prof. B Rutkowski,
12.35 „.Meiodja za melodią” : Wiązan­
ka w układzie |. wopaleńskiego 
Wyk.: Zespól Żaka i \/opaleński“ gl 
(z  Torunia). 13.25 Chwilka gosp. uo 
rpowego. 13.30 „Z  rynku pracy” .

15.15 Wiad. o r eksporcie. 15.21 
Przegl. gieid. 15.20 ,.Dogotjna muz>- 
kr.” (p l.). 16.00 „Skrzynka P. K. O.’ 
10.15 Recital skrzypcowy W  Syrewi- 
cza. Przy fortep. Olga Martusiev'icJ 
(z  Krakowa) A. Corelli: Li Folii
(opr. David’a ), Pugnani —  Kreisle1": 
Preiudiur1 i Allegro, Cartier —  Krei­
sler: La Chasse, Szymanowski — Ko­
chański: Pieśń Roxany. 16.45 „Cala 
Polska śpiewa” —  a ud. o^pr. prof. B 
Rutkowski. 17.00 „Wielkie i drobne 
wynalazki” : „Rzadkie metale w  co­
dziennym użytku” — oHczyt —  w y g i 
inż. L A win. 17.15 Muz. salon, w  
wyk. Małej Ork P. P 17 50 „Encyk­
lopedia mowiona” —  inż. St Bro; w  
ski (z  Krakowa). 18.0C Recital śpie­
waczy Adeli Korytko - Czapskiej (z  
Poznania). Przy fortep. prof. W ł. 
Raczkowski. W . A. Mozart: Canzonet- 
ta, Arjctta; Catalar.i. Romanza: O. Re 
spighi: Stornellatrhe, Veniteli a vedr- 
re; Fr. Mignone: Gwoździk w  twych 
pięknych włosach; A. Greczai mow: 
Ptaszek; A. Czerc-Dnin: Jakbym cię
pocałowała; M Rimsktj - Korsaków: 
Pieśń indyjska, °ieśń wschodnia; K. 
Szymanowski: Życzenie; St Nicwia- 
oomski Sialem proso "a  zagonie, 
Trzej ptaszkowie; 18.30 ..Szlakiem O- 
rzeszkowe:” —  rcpoHaż literacki 
Gabrjeli Fauszer. '8.45 Drogr. na d i.1 
-ast. 18.55 „Gruźlica wśród zwierząt) 
domowych” — pogad. —  wygi. proi. 
Z. Szymanowski. 19.05 Konc. rek*
19.35 Wiad. sport. 19.50 Pogad. ak­
tualna. 20.00 Koncert Symfoniczny (z  
Poznania) Wyk 1 Ork. Syrnf. pod dyr. 
Pawła Kaempena i N. Padlewska (for­
tepian). Konc.. poprzedzi oogad K. M 
Weber- Uwertura do op. „Ęuryanthe” 
—  wyk., ork. P. Czajkowski: Kon­
cert fortepianowy b - moll —  wyk. z 
tow. ork. N. Padlev ska. |, Brahm 
Symfonja Nr. 1 —  wyk ork. W  orzer- 
wie ckoio 2 . 20.50 Dz.en. w tez. orna 
„Obrazki z Polsk; współcz 22.30 „Ms 
lo znane cierpienia układu generacyj­
nego” —  pogad dla lekariy -  wyal. 
dr I.eon Wernic. 22.45 ..StanUlaw W y

n  m  ®  r a  a  m
1 0REBKI n a m iu ie  m .  P ^ r f E t E ,  NESESERY. PARASOLKI I t. p. koin. lotn. 23.03 Muz. um. (pł.)

n i r ,  . u - , .  j spiaiis.a —  porta zrnartwychwatariŁ*’
* !  fi i  ■ i oc,L2yf w jęz. niem. —  wyrt. V ,  

rńg Dar dow jczow  sk-o U „L  W cz, 23.00. \viad, meteor. d>*
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